
z  KRAKOWA D N IA  u  STYCZNIA 1826 ROKU w e  ŚRODĘ.

—  Z  Krnkou/a. —

W  dalszym ciągu dziesiątego Posiedze­
nia Seymu R zeczy - Pospolitej Krakowskiey 
dnia 19 Grudnia 1825 roku.

Jzba Prawodawcza odczytane odpowie­
dzi delegowanego Senatora Radwańskiego na 
uwagi Reprezentantów Gm iny 3. ‘M . Krakowa 
i G m iny 6. Krzeszowice , co do Proiekttt U - 
Stawy G orniczey , postanowiła przesłać K om - 
missyi Prawodawczey dla użycia wspólnie z 
Kommissyą Skarbową przy rozbiorze proiektu 
tego.

Reprezentant Asessór Seymu Soczyński za­
brawszy głos w y ra z ił: Kongregacya Kupiec­
ka prawem  o  wolności handlu w  M ieście 
Krakowie sobie nadanem Art: 17 ma wskaza­
ne warunki na i akie zwracać winna swą u- 
tragę. prZy obieraniu Kupców i przypuszczaniu 
do K ongregacyi, gdy m iędzy tem i warunka­
m i ubiegaiący się powinien dow jeśc iź posia­
da wiadomości utrzymywania książek Kupiec­
k ich  prawem  przepisanych, a następnie iż 
posiada wiadom ości odnoszące się do tey ga- 
ięz i handlu i przem ysłu iaki założyć zamy­
dla, gdy doświadczenie przekonyw a, iż z 
ubiegaiących się nayczęściey trafiaią się tylko 
ac> kandydaci na kupców , którzy oprócz pra-

ktyczney znaiomości żadney teoretyczney o- 
kazać nie są w stanie, przechodząc albowiem  
stopnie term inata, subiekta , i oddani zupeł­
nie przez cały dzień usłudze publiczności , 
n iem cgą użytkować z tych zakładów .nauko­
w ych iakie w  naszey Krainie istn ieią , gdyż 
wszystkie wiadomości odnoszące ssę do han­
dlu nie są skoncentrowane w iedney godzinie 
i czasie aby pryncypał Kupiec lub Fabrykant 
m ógł swego terminatora lub subiekta (którzy 
zazwyczay z biednych i m niey zam ożnych 
R odziców  p och od zą )  w ysłać do szkoły dla 
ukształcenia iego rozum u i serca na przy­
szłego Obywatela politycznego, iakim przez 
zostanie Kupcem z m ocy Konstytucyi mu słu­
ż y , z tych przeto uwag M ów ca w  im ieniu 
Kongregacyi Kupieckiey uczyn ił wniosek , 
ażeby bez pom n żenią ciężarów publicznych 
i bez powiększenia liczby osób nauczaiących 
iedna ze szkół początkowych w  M ieście Kra­
kow ie tak urządzoną bydź m o g ła , aby po­
trzebną instrukcją dla m łodzi w znaczney 
liczbie tak na fabrykantów , iak i do handlu 
sposobiącey się po dwie godziny codziennie 
niewyłączaiąc święta udzielać m ogła. Nau­
czyciel zaś do tey szkoły stosowną wiado­
m ością i nauką usposobiony wybrany i lokal



—  38 —

w śrid  Miasta urządzony dla dogodności 
wssystkich bydź m ógł.

Rspr: X . Łańcucki delegowany z Kapi­
tu ły wniosek powyższy uznaiąc za dążący do 
reform y Statutu szkół początkowych gdy ta 
reform a iest udziałem  W ieikiey Rady U ni­
wersytetu radził odesłanie W niosku do teyźe 
W ieik iey Rady.

Marszałek Seymu oznaym ił > 12 Senat 
z W niosku Reprezentanta Assesora Seymu 
Soczyńskiego zrobi należne użycie w zniesie­
niu  się z W ielką Ra lą Uniwersytetu a tak 

Jzba Prawodawcza postanowiła K om m u- 
nikacyą W niosku Senatowi Rządzącemu.

Repr: Kryspin Hr. Zeliński przedstawia- 
iąc nieszczęśliwy stan W dow y i dzieci zmar­
łego  Obywatela ś. p. Joachima Statler, gdy 
t m  przy liczney fam ilii maiąc syna okazu­
jącego znaczny' postęp w Malarstwie i Rysun­
kach , z nadwerężeniem szczupłego swego 
maiątku dokładał się do znacznych, wydat­
ków  w usposobieniu otiegóż na biegłego Ar­
tystę chlubę Krakowianom przynoszącego, 
z łoży ł M ów ca na swe ręce podaną prośbę 
Szanownego O byw ateli M iłośnika Nauk i 
Sztuk pięknych Pana Jana Mieroszewskiągo 
D ziedzica Miasta Chrzanowa popieraiącą 
potrzebę wsparcia z funduszu M iner- 
walitjw m łodego Artysty JPaną W oyciecha 
Statler w  R zym ie w  Sztuce Rysunków i M a­
larstwa ćw iczącego się wyznaczaiąc temuż 
Stypendium na lat dwa po 2p00 zip. z obo_ 
wiązkiem  poświęcenia swych usług Krajowi 
gdyby ich  potrzebował.

M arszrłejt Seymu obiaśnił, iż Pan Sta­
tler m iał z funduszów Akadem ickich Pom oc 
udzieloną, a tak względnie dalszey pom ocy 
^adził odesłanie prośby do Sepatu.

Jzba Prawodawcza prośbę powyższą po­
stanowiła przesłać R ząlżącem u Senatowi.

jReprezzutaut Krzyżanowski Jan Kauty

złoży ł prośbę Obywateli G m iny V III. Miasta 
Krakowa względem  urządzenia w  Parafii S. ■ 
M ikołaja Szkoły początkow ej', prośbę tę o- 
desłano do Senatu.

Reprezentant Assesór Seym u Soczyński 
przedstawiaiąc, iż Senat Rządzący przekonany
0 nieodzowney potrzebie reperacyi Kościoła 
X X . Franciszkanów Krakowskich przesłał ze­
szłorocznej' R eprezentacji Projekt do prawa 
odnoszący się do wyznaczenia funduszu na 
reperacyą K ościoła , a Zgromadzenie X X . 
Franciszkanów z zaaziwiaiącą oszczędnością 
tak szczupłym  zasiłkiem zapom ożone, Wieżą; 
na Kościele i wiązania pod dachówką tak u - 
m ocnie starało się iż Kościoł X X . Francisz­
kanów z tego upadku i nieszczęścia iakie m u  
groziło uratowanym zosta ł, gdy ruina w. za- 
mieszkaniaeh X X . Franciszkanów p odobnej
1 nieodzowney reperacji potrzebuie, przeto 
M ów ca przy złożeniu prośby Zgrom adzenia 
X X  Franciszkanów o zapom ożenie summą 
3,800 złp. na Kam ienicy pod U. 241 przy ŁJ- 
licy  Brackiey bipotycznie zabezpieczoną , po- 
pieraiąc takową w y rą z ił, iż summa żądana 
przez X X . Franciszkanów była własnąśaią 
tychże przed iey zaięeiem na rzecz funduszu- 
re lig ijn ego  przez były  Rząd Ausiryaeki, bę­
dąc zaś nie z zapisu lub darowizny, ale ie. 
dynie z D ochodow  Klasztornych przez ś. p . 
X . Spradowskiego zebrana i X X . Franciszka­
nom  po ze jściu  iego ocLaazana, n a jle p ie j bydżl 
może użytą na ząbespieczenie tego staroży­
tnego i wspaniałego G m achu, zwłaszcza źe 
sam cel ustanowionego funduszu religiynego 
doradzą ratowanie publicznych re lig ijn ych  
G m achów  tem  użyteczn iejszych  i potrzeb.a- 
iących na teraz gdzie Parafianie do K ościoła 
W szystkich Świętych należący um ieszczeni 
zostali.

izfea Prawodawcza prośbę powyższą w m z  
z jprzym ów ieniem  się Reprezentanta Assesso-



** Sejm u  Soczyńskiego postanuwiła przesłać 
Senatowi Rządzącemu.

-Reprezentant Ghwalihogowski złoży ł 
prośbę Przełożonego Zgrom adzenia i Szpitala 
^aei M iłosierdzia o dodanie Chirurga i za- 

pom oźenie na Lekarstwa t prośbę tę odesłano 
ć o  Senatu,

Marszałek Seymu dla zostawienia K om - 
missyom Seymowytn czasu zgłębienia i przy­
spieszenia opinii nad zakom m unikowanem i 
Projektam i odroczył posiedzenie do dnia po 
iutrzeyszego 21 Grudnia na gorbine 10 ranną..

Leon ChwaiHHae *u'ski 
Sekretarz S ejm ow y.

Z
M  Y

Cesarz i

Z' Warszmvij d. 3 Stycznia.

B o ź e y Ł a s k i  
M I K O  Ł  A Y

Samodzierzca Wszech 
eet, ect. ect.

I .

K o ssy i

( D o k o ń c z e n i e )
A llega t Ę ien u sży .

N  A  Y  I A  Ś N  I Ł  Y  S Z  Y  P A N I E ' , !
Zachęcony wszplkiemi oznakami nieskończenie przychylnych dla m nie uczuć W aszey 

Cesarskiey M ość’ , ośmielani się leszcze raz odw ołać do nich i z łożyć u Stóp T w ych  Nay 
iaśnieyszy Panie, naypokornieyszą prośbę.

N ie uznaiąc w  Sobie ani ducha,, ani zdolności, ani sił potrzebnych, abym kiedykol­
w iek M ógł bydź wyniesionym  na G odność N ajw yższą,, do którey urodzenie nadawałoby m i 
prawo , upraszam Waszą Cesarską M o ś ć ,  o przelanie rzeczonego prawa na T e g o , 
kom u po m nie z kolei należeć ma i zapewnienie w ten sposób na zawsze stałego bytu C e­
sarstwa. —  Co się m rie  dotyczę, zrzeczeniem  się takow em , nową przydam rękoymią i no­
wą m oc dobrowolnem u i uroczystemu zobowiązania s ię , które przyiąłem  przy rozwodzie z 
pierwszą m oią m ałżonką. •—  W szystkie okoliczności teraźniejszego m oiego położen ia , coraz 
Łardziey m nie nakłaniaią do ninieyszego kroku , który przekona Cesarstwo i Świat cały o 
szczerości u czuć M oich.

Racz Nayiaśnieyszy P anie , przyjąć łaskawie tę m oią prośbę. Racz w yiednać ‘zezw o1e- 
liie D ostoyney Matki Naszey i zatwierdzić tęź prośbę Cesarskiem Swem przychyleniem  się

W  zakresie życia prywatnego ciągle usiłow ać b ę d ę , abym stał się w zorem  dla wier­
nych poddanych W aszey Cesarskiey M o ś c i, dla tych w szystkich, których ożywia m iłosc ko- 
chaney Oyczyzny Nąszey.

Jestem z naygłębszem  uszanowaniem 
N A k lA S N IE k S /Y  PA KIĘ 

W A S Z E Y  CESARSKIEY M OŚCI 
na jw iern iejszym  poddanym i Bratem 

( podpisano)  K O N S T A  N T  Y .
M



w  Petersburgu  Za  Zgodność :
dnia 14 Stycznia  1822. M inister Sekretarz Stanu,

(podpisano) Stefan Hr. GiaboiUfkL 
Za Zgodność :

Radca Sekretarz Stanu, Jenerał B rygady, 
(podpisano) Kossecki.

A llegat D rugi.
N A Y U K O C H A Ń S Z Y  B R A C I E !

Przeczytałem  list T w óy  ze wszelką uwaga iakiey w ym agał: um ieigc zawsze cenić 
wzniosłe uczucia Tw ego serca, n ic ńie znalazłem w tym  liście coby m nie zadziwić m o­
g ło  , —  iest on  dla m jłie now ym  d ow od em , szczerego przywiązania T w ego do Krain i  

troskliw ości o nienaruszony iego spokoyność.
Stósownie do życzenia T w eg o , przedstawiłem list T w óy  Nayukochańszey Matce Na- 

szey: przeczytała go z rów nem  iak Ja u czuciem , uznaigc szlachetne p ow ody , które Cip na­
tch n ę ły ..

Nie pozostaie Nam teraz ob oygu , po rozważeniu p ow od ów , które przytaczasz , iak u - 
dzielić Ci zupełny w olność postępowania stósownie do niezachwianego Tw ego postanowie­
nia i błagać N ayw yższego, ażeby pobłogosław ię raczył skutkom tak czystych zamiarów.

Jestem na zawsze T w ym  szczerze przyw ;yzanym Bratem.
(podpisano) A L E X A N D E R . 

z  Petersburga  Za Zgodność z Oryginałem
2 Lutego 1822. (podpisano) K O N S T A N T Y .

Za Zgodność 
M inister Sekretarz Stanu 

(podpisano) Stefan H r. G, abou/ski.
Za Zgodność 

Radca Sekretarz Stanu 
Jenerał Brygady (podpisano) Kossecki,

Allegat Trzeci,
Z  B o ż e y  Ł a s k i  

M Y  Ą  L  F. X  A  N D  E R I- 
C e s a r z  i  S a m o w ł a d z c a  W s z e ć h  R o s s y i  & c .  & c .  8c c ,

Od chw ili wstgpienia Naszego na T ron  W szech R ossy i, uznawaliśmy zawsze , za po­
w inność Naszy względem  Boga W szechm ogącego, nietylko w ciygu Panowania Naszego po­
m yślność ukochaney O yczyzny i Ludów  Naszych zapewnić i pom n ożyć, lecz oraz przygoto­
w ać i zabezpiecz3rć  po Nas Ich  spokoyność i szczęście ; przez iasne i dokładne oznaczenie 
Naszego N astępcy, w edle Praw Cesarskiego D om u Naszego i korzyści Państwa. N ie m ogli­
śm y za przykładem  Poprzedników N aszych , m ianow ać go niezw łocznie w nadziei, że O- 
patrzności Boskiey podobaćby się m ogło  obdarzyć Nas Następcy T ronu , w prostey linii. 
Lecz im  bardziey lata Nasze uchodzy, tern w ięcey sydzimy Naszym obowiązkiem  przyspie­
szyć postawienie Tronu Naszego w  położeniu  takiem , iżby nawet chw ilow o nie m óg ł bydź 
wakuiycym .
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Gdy takowy troskliwością byliśm y przejęci, ukochany Brat Nasz Cesarzewicz i  W ielk i 
X ięźę Konstanty idpc tylko za dobrow olnym  swym popędem , zaniósł do Nas prośbę o 
przelanie Praw Jego do Dostoyności N aywyźszey, na którp m ógłby w  czasie bydź przez u- 
rodzenie swe w yniesionym , na teg o , któryby takowe Prawo z kolei po nim  posiadał. —  
Oświadczył zarazem ch ęć Swoip nadania w t n  p.rjób now ey m ocy aktowi dodatkowemu 
w zględem  Następstwa do T ron u , w roku 1820 przez Nas ogłoszonem u, a ze strony Jego, o 
ale go dotyczec m ó g ł, dobrowolnie i uroczyście uznanemu.

Jesteśmy głęboko poruszeni tem poświęceniem  s ię . które Brat Nasz ukochany uczynić 
postanow ił, z wyrzeczeniem  się, swych osobistych korzyści, dla ustalenia Statutów o na­
stępstwie w D om u Naszym Cesarskim i  dla zabezpieczenia niezachwianey spokoyności Ce­
sarstwa W szech Rossyi.

W ezwawszy pom ocy B oskiey, zastanowiwszy się z noyrzałp rozwagp nad przedm iotem  
tyle  dla serca Naszego drogim , ile ważnym  dla Państwa, znayduipc oraz , źe istnieipce Sta- 
tuta względem  porządku Następstwa do T ron u , nie pozhawiaip maipcych dó N iego prawo , 
w ładzy zrzeczenia s ię , gdy w podobney okoliczności żadna nie zachodzi trudność w kolei 
Następstwa do T ron u , za przyzwoleniem  dostoyney Matki N aszey , m em niey z m ocy Pra­
wa Naywyźszego , iako G łow y  Rodziny Cesarskiey, dziedzicznie na Nas spadłego, i uży- 
vzaipc wszelkiey W ładzy nadaney Nam  od B oga , rozkazaliśmy co następuie: Naprzód: Akt 
dobrow olny , w m oc którego Brat Nasz m łodszy Cesarzewicz i W ielk i ,Xięże, Konstanty zrze­
ka się praw sw ych do T ronu  W szech Rossyi, iest i pozostałe stałym i n iezm iennym . ■—  
A kt ten zrzeczenia, dla zapewnienia , iego iaw ności, zachowany będzie w  Kościele Kate-
dtalnym  W niebowstąpienia Pańskiego w M oskwie i w  trzech wyższych W ładzach  Cesarstwa 
Naszego w Synodzie Świętym , w Radzie Państwa i w Rzpdzpcem Senacie: Pcw tóre: W  
skutek pow yższych rozporządzeń i stósownie do ścisłey osnowy aktu o następstwie do T ro ­
nu  , uznany zostaie Naszym Następcy drugi Brat Nasz W ielki Xipżę Mifeołay.

T ym  przeto sposobem zachowuiem y m ilę  nadzieię, iż w  dzień , w którym  podoba się 
Królow i Królów pow ołać Nas wedle powszechnego śm iertelnych prawa " doczesnego Pano­
wania Naszego do wieczności , wyższe Cesarstwa W ła d ze , którem  ninieysza nieodzowna W o­
la  Nasza, równie iak i n in iejsze Nasze praw om ocne rozporządzenia podłng rozkazów Na­
szych  w czasie w łaściw ym  zostaną udzielone, w ykonać pośpieszy przysięgę wierności Cesa­
rzow i dziedzicznem u, którego im  wskazuiemy na Tron  Cesarstwa W szech Rossyi i na nie- 
oddzielne od Niego Tronu Królestwa Polskiego i W ielkiego Xięztwa F in landzkiego.—  Co 
do nas prosieiny wszystkich wiernych poddanych N aszych, iżby z tem samem uczuciem  
przychylności, z powodu którego uważaliśmy iako naypierwsze dobro nasze na ziem i stara­
nia łożone około cipgłey ich  pom yślności —  zanosili gorpce błagania do Pana Naszego JE­
ZU SA  C H R Y ST U SA , aby raczył w nieszkończonem  Swem  M iłosierdziu przyipć duszę Na- 
szp do Swego W iecznego Królestwa.

Da w Carskiem S ieie , dnia 16 W rześnia Roku Pańskiego J823, a panoiuania N a- 
Z e ę o  2 5 ^ j .

(podpisano) A L E X A N D E R .
Za Zgodność 

M inister Sekretarz Stanu 
(podpisano) Steian Hr. Grabowski.

Za Zgodność 
Radca Sekretarz Stanu 

Jenerał Brygady (podpisano) Kossscki.
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A/legat C zw arty .
NAYIAŚNTF.YSZA P A N I i N A Y U K O CH AŃ SZA  M A TK O .

Z  naywiększym żalem serca odebrałem  w dniu wczorayszym  o  godzinie 7m ey W ieczo­
rem  od Barona D yb icza , Szefa Sztabu G łów nego Jego Cesarskiey M ości, i od Jenerała A d- 
jutanta X ięcia W ołkońskiego , obok załączone w  oryginałach uwiadom ienie i Akt zeyścia 
Naszego uw ielbionego M onarchy, m ego dobroczyńcy, Cesarza Alexandra. —  D zieląc wraz 
z Waszą Cesarską M ością b o leść , która Nas obarcza, błagam  Naywyższego , aby w  swoira 
W szechm ocnem  m iłosierdziu, raczył wspierać siły nasze i  udzielił N am  m oc zniesienia 
ciosu , którym  Nas dotknął.

P ołożenie w iak iem -m nie stawia to nieszczęście, wkłada na m nie obowiązek wynu­
rzenia, z zupełną oiwartością przed Waszą Cesarską M ością prawdziwych uczuć m oich w  
tak ważnym  przedm iocie.

W iadom o iest W aszey Cesarskiey M ości, iż postępuiąc tylko za własnem  natchnieniem 
upraszałem b y ł wiekopom ney pam ięci Cesarza A lexandra, o upoważnienie m nie do zrze­
czenia się praw następstwa do T ro n u , i ze w skutku t e g o , otrzym ałem  własnoręczny Re­
skrypt Cesarski z dnia 2go Lutego 1822 r . , którego kopiią poświadczoną dołączam , a któ 
rym  Nayiaśnieyszy Pan ośw iadczył Naywyźsze Swe przychylenie się do takowey prośby do- 
daiąc, Wasza Cesarska M ość również nań zezw oliłaś, co i Sama raczyłaś m i ustnie potwier­
dzić. —  Nadto wolą by ło  zm arłego Cesarza , aby wyż wzm iankowany Reskrypt pozostał się 
W m ym  ręk u , pod warunkiem taiem nicy, aż do chw ili zgonu Nayiaśnieyszego Pana.

Przyw ykły od m łodości do wypełniania święcie Rozkazów tak zmarłego Oyca m oiegoi 
iako teź Cesarza Ałexandra i W aszey Cesarskiey M ości, zaehowuiąc się i dotąd w obrębie 
tej' zasady, uważam za pow inność odstąpić prawa m oie do następstwa stosownie do rozpo­
rządzeń Aktu Cesarstwa o porządku następstwa w Rodzim e Cesarskiey, Jego C esarzcw iczow - 
skiey M ości W ielkiem u X ięciu  M ikołaiow i i Jego Następcom. /

Z  tąź samą otwartością mam sobie za pow inność ośw iadczyć, iż n ie posuwa) ąc daley 
m ych życzeń poczytam się za nader szczęśliw ego, ieżeli po przeszło trzydziestoletnich usłu­
gach poświ conych Cesarzom , Oycu i Bratu m em u wiekopom ney p am ięci, w olno m i tylko 
będzie pośw ięcić ie  również Nayiaśnieyszemu Cesarzowi M ikołaiow i z teniźe samem głębo­
ki em  uw ielb ien iem , tym  samym zapałem , gorliwością z tern poświęceniem  się bez gran ic, 
które m nie oźj'w iały  we wszelkich okolicznościach i ożyw iać nie poprzestaią do końca dni 
m oich .

Oświadczywszy w ten sposób równie szczere iak  niezm ienne uczucie m oie , składam u  
stóp W aszey Cesarskiey Mości hołd głębokiego uszanow ania, upraszaiąc iak naypokorniey , 
abyś Wasza Cesarska M ość raczj'ła łaskawie przyiąć ninieyszy list m ó y , i zawiadom ić o o- 
snowie iego kogo należeć będzie, dla należnego w ykonania , co ziści w  całey m ocy i roz­
ciągłości, W olą Nayiaśnieyszego Cesarza, zm arłego m ego Pana i D obroczyńcy, równie iak 
i  przyzwolenie Waszey Cesarskiey M ości. Ośmielam się przedstawić załącznie kopiią li­
stu m ego , pisanego, wraz z n in ie jszym  do Nayiaśnieyszego Cesarza Mikołaia.

Jestem z nęj głębszem Uwielbieniem  
N A Y I A S N I E Y S Z A  P A N I  

N A Y U K O CH AŃ SZA  M A TK O  
W A SZ E Y  CESARSKIEY M OŚCI 

Naypokornieyszy i nayposłusznieyszy Syn 
(podpisano) K O N S T A N T Y .

W  tyarszaw ii Zet Zgodność z  O ryeinciiem :
26 Uiśtopapa 1825 Minister Sekretarz Stanu

(podpisano) Stefan Hr. Gi aboiuski.
'/a Zgodność :

Radca Sekretarz Stanu , Jenerał Brygady 
(podpisano) Kossgcki-



Alle gai Pi 4*!/'
N A Y U K O C H A Ń S Z Y  B R A C I E !

Z  n iew ym ow nym  4 łam  serca odebrałem  w dniu w czora jszym , o ąodzinie 7m ey w ie­
czorem  bo sną wiadom ość o o -gon ie  Naszego uwielbionego M onarchy, M ego  D obroczyńcy 
Cesarza A lex a n łra.

Pospieszaiąc z oświadczeniem Ci u czuć lakierni M ię przeieło srogie nieszczęście, ktorem  
zostaliśmy dotknięci, m am so li - za obowiązek uwiadom ić C ię , i i  wraz zn in iey szem , w y­
syłam  do Nayiaśnieyszey Cesarzowey, Nayukochańszey Matki N aszey , list donoszący J e y , 
i i  na m ocy własnoręcznego Reskrvptu, odebranego od zm arłego Cesarza, w  dniu 2 Lutego 
1822, w odpowiedzi na list May do N iege pisany, w celu zrzeczenia się następstwa do T ro ­
nu  Cesarskiego, a ktorv to list przedstawiony b y ł Matce Naszey i zaszczycony Jey zatwier­
dzen iem , o ktorem  M nie Sama zapewnie raczy ła ; iest m oiem  nie odiniennem postano­
wieniem  ustąpić Ci praw m oich , do następstwa na T ron  Cesarstwa W szech Rossyi. Upra­
szam zarazem Nayukochańszą Matkę Naszą, aby uwiadom ić raczyła kogo przynależy o M o- 
iey  niezachw ianej W oli w tey m ierze , celem  należytego oney wykonania.

Po tikow em  oświadczeniu uważam za święty obowiązek upraszać iąk nayuniżeniey 
Waszą Cesarską M o ś ć , abyś raczył 'przyiąć odem nie naypiervvszego przysięgę poddań­
stwa i w iern ości, i pozw olił przełożyć S ob ie , iż niewznosząc m ych  życzeń ku żadney 
now ey godności, lub tytułowi n ow etn u , pragnę iedynie zachować tytuł C esarzew icza, 
którym  m nie zeszły O yciec za zasługi zaszczycił.

Będzie iedynem  m oiem  szczęściem , ieśli Wasza Cesąrska M ość raczysz przyiąć 
uczucia naygłębszegó uwielbienia i poświęcenia się m ego bez granic, a w zakład któ- 
yych n iosę, przeszło trzydzieści lat wierney służby i nayęzystszey gorliw ości, którą 
przeięty byłem  ku Nayiąśniey s zym  Cesąrzom Oycu i Bratu m oiem u wiekopom ney paL 
m ięci. Z temi sameini uczuciami nie poprzestanę do końca dni m oich służyć W aszey 
Cesarskiey M ości i Jey Nąstępcom , w obowiązkach i położeniu teraźnieyszem,

Jestem z nąygłębszem uwielbieniem  
• N  A X I A S  N I E  Y S Z Y  P A N I Ę  

W A S Z E Y  CESARSKIEY M OŚCI 
Na y w i ern i ey s zym  Sługą 

(p o d p isa n o ) K O N ST A N TY , 
tv W arszawie dnia 26 Za Zgodność :

Listopada 1826- M inister Sekretarz Stanu ,
(podpisano) Stefan Hr. Grabowski, 

t a  zgodność'.
Rądzca Sekretarz Stanu,

Jenerał Brygady: (podpisano) KasseckL 
W ypis z  Protokółu Sekretariatu  Stanu Królestwa Polskiego.

Z B o ż e y t a s k i  
M Y  M I K O Ł A Y  Iszy.

C e s a r z  W s z e c h  R o s s y y ,  K r o l  P o l s k i .  &c. ćtc. &c.
W szem  w  obec i każdemu komu o tem wiedzieć należy wiadom o czym em y: 
Zapatrzywszy się na A rtykuły lszy i 3ci Ustawy K onstytucyyney, stanowiącey nie­

odzow ne połączenie Królestwa Polskiego z Cesarstwem Rossyyskiem i przepisującey tenże 
sam porządek następsta do T ronu :

M anifest, który wydaliśm y w  dniu 12/24 bieżącego m iesiąca , do wszystkich podda­
n ych  naszych bez w yjątku, będzie wspólnym  Naszemu Królestwu P olsk iem u; zalecamy 
przeto ogłoszenie w  tem źe Królestwie pom ienionego M anifestu , oraz dopełnienie ob iftych  
nim  rozporządzeń, względem  przystąpienia do przysięgi w ierności, która Nam wykopaną 
wydi w onna, tudzież oznaczonej epoki wstąpienia Naszego na Tron.

P o la cy ! wyrzekliśm y iu ż , iż Naszem niezm iennem  życzeniem  b ęd z ie , aby Panowa­
n ie  Nasze by ło  jedynie przedłużeniem  Rządów w iekopom ney pam ięci Cesarza i Króla A le- 
xandra I. a tem samem oświadczyliśmy W a m , że Instytucyie, które W am  nadał, zacho- 
* a» e  zostaną. J«koź zawczasu przysięgam i przed lo g ie m  przyrzekam , iż Ustawę Kon* 
f  ytucyiną zachowyw ać i zachowania iey  wszełkietni siłam i przestrzegać będę,_
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Błagaycie dla Nas błogosławieństwa Naywyższego ; dopom agajcie Nam w  spełnianiu 
trudnych obow iązków , które na Nas w kładki z tem  pośw ięceniem , z tą ufnością, którey 
domagamy się od W as, iako drogiey części spadku odziedziczonego po Panuiącym , którego 
stratę op łaku iem y, bądźcie Zapewnieni , iż M y , uczuciam i Jego względem  Was natchrnę.- 
c i, ciągle i z równą przyiem nością dawać W am  będziem y nayszczersze dowody Naszey 
życzliw ości Królewskiey.

D in iu Zaniku N aszym  Cesarskim w P etersburgu dnia trzyn a stego  ' ( dwudzieste gę  
p ią teg o ) Mieniąca Grudnia Roku Pańskiego Tysiąc Ośmset D w udziestego Piątego t a Pd 
nawania N aszego  p ieriuszego.

(podpisano) M IK  O l. A  Y.
przez Cesarza i Króla 

Minister Sekretarz Stanu 
(podpisano) Stefan H r: Srabowski. 

godno z O ryęin n  em :
M inister Sekretarz Stanu 

'(  podpisano )  Stefan Hr: Grabowski.
Z a  z g o d n o ś ć :

Radca Sekretarz Stanu, Jenerał Brygady 
(p od p isan o) Kossecki

W yp is  z  Protokółu Sekretaryatu Stanu Królestwa Polskiego.
Z  B o i  e -y  Ł a s k i  

M Y  M  I  K O  Ł  A  Y  Iszy.
C e s a r z :  W s z e c h  R ć s s y y ,  K r o l  P o l s k i  &c . S cc . & r .

Zw ażyw szy, iż b ieg Spraw A dm inistracyjnych i  Sądowych Naszego Królestwa Polskie­
go n ie m oże doznać chw ilow ey przerwy bez uszkodzeń.a dobra kraiu i  służby publiczhey 
postanowiliśmy i stanow iem y, co następuie :

Artykuł 1. Jenerał piechoty X iążę Józef Zaiączek zachowany zostaie przy godności 
Namiestnika pom ienionego Królestwa, r  sprawować będzie nadal w ładzę sonie nadaną w  
całey iev rozciągłości i zupełności, w skutek pełnom ocnictwa udzielonego M u Postanowie­
n iem  Królewskiem z  dnia 17j29 Kwietnia 1818 r. a które ninieysżem  zatwierdzamy.

Art: 2. W szyscy Urzędnicy Adm inistracyyni są rów nież bez żadnego wyiątku utrzy­
mani , i w ypełniać ciągle maią właściwe sobie obowiązki wedle praw i urządzeń istniejących -

Art: 3 . Sądy zaym ow ać się będą bez źe.dney przerwy w ym iarem  sprawiedliwości w  
Im ieniu Naszem.

Art: 4. W ykonanie ninieyszego Postanowienia, które w D zienniku Praw um ieszczo- 
nem  hydź m a Namiestnikowi Naszemu polecam y.

Dan w  Zamku N aszym  Cesai skim w  Petersburgu dnia trzyn a stego  ( dwud lestego  
p ią teg o )  Stiesiącą Grudnia Roku Pańskiego T ysiąc Ośmset D w udziestego Piątego  * a Pa­
nowania naszego p ie rw szeg o .

(podpisano) M  I K O Ł  A  Y  
przez Cesarza i  Króla 

M inister Sekretarz Stanu 
(podp isan o) Stefan , H r: Grabowski■. 

i j ,  ■ g  U. - - . •godno z  O yg in  iem :
Minister Sekretarz Stanu 

(  podpisano) Stefan Hr: Grabowski.
Za zg od n ość ::

Radca Sekretarz Stanu Jenerał Brygady
(p od p isa n o ) Kossecki. _ _ _

Dnia wcżorayszego wyższe W ładze Cyw ilne , iako to ; S enat, M inistrowie i Bada 
Stanu , oraz całe w oysko w  S to licy , wykonali iuź przysięgę hom agialną Nayiaśmeyszemu 
Cesarzowi i Królowi.
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Z  Paryżu d. Grudnia.

Dnia 17 ł. m . Arcybiskup Paryzki w  sa­
l i  pałacu swoiego odbywał św ięcenia: pom ię­
d zy  duchow nem i, którzy teź święcenia przyj­
m ow ali , i których liczba 150 osób wynosiła, 
zn a jd ow a ł się takie Xiydz de la R o q u e , po­
tom ek sławnego Rassine.

W  St. Guentin odprawiało się nabożeń­
stwo żałobne za Generała F oy , w  którem 
Wszyscy mieszkańcy bez wyłycznie znaydo- 
wali się. Katafalek wystawiony b y ł wśrzód 
Kościoła. Miasta okręgu wyborczego przysła­
ły  deputowanych. M ow ę pochwalny m iał 
znakomity ieden negocyant, a pom iędzy iji- 
nem i czytał list który zm arły Generał na 
kilka dni przed śm ierciy pisał do iednego 
ze Swych przyiaciół, wynurzaiyc życzen ie , 
aby w tem źe m ieście ustanowiony m ógł 
bydź kurs Geom etryi zastósowaney do rze­
m ios ł, podobny temu iaki Pan D upin w Pa­
ryżu  wykłada. Na Katafalku znaydow ał się 
w ieniec z kwiatów nieśm iertelnych , który 
fconie Generała tu przysłano.

Królewska szkoła marynarki w Angoule- 
ttie odm ów iła przyjęcia m łodzieńca , pom i- 

i i  tenże w  złoźonem  exam inie naywię- 
kszey dowió Ił zdolnU cij a to z p0wodu , iż

pokazało się* że b y ł ow ocem  niem ałżeńskich 
zwiyzków-

JMaire w St. Quentin Burmistrz nakazał 
wszystkim winiarzom , kawiarzom i t.p. aby swo- 
ie  mieszkania o godzinie9 wieczór zamykali. Za­
lecenie zaś to, nastypiło w skutek wielu bardzo 
próśb przez żony podanych , których m ężo­
wie n igdy przed północy do dom u powracać 
n ie zw ykli byli.

Pan M ataflorida którem u powrót do 
Madrytu w zbronionym  został, zaledwo uzy­
skał pozw olenie M ieszkania w Baionie.

Pani Katalan! wyiechała z G enui jdo
F lo re n cy i: za 2 K oncorta, które u dworu
dawała, otrzym ać m iała  od Króla Sardyń- 
skiego 3ooo fr. i parę ku lczyków  brylanto­
w ych  w  darze.

Z  M adrytu d. 11 Grudnia,

Podczas obiadu dyplom atycznego, który 
X źę Jnfantado na d. 6 . t. m . d a w a ł, pom ię­
dzy innem i przyniesiono na stoł w ielk i p ó ł­
m isek , na którym  znaydow ał się M exykanin 
w  ubiorze starożytnym , który prawy ręky ku 
stronie Hiszpanii wskazywał.

Przed kilku dniami otwarty tu została 
sala Koncertowa (pierwszy raz dopiero w M ?"
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d rycie .) Kroi znaydował się na próbie inco­
gnito.

Od now ego roku zabronionym będzie 
wstęp do Kraiu wszelkim xiężkom  drukowa­
nym  zagranicę w  ięzyku Hiszpańskim

C złonkow ie m unicypalno ścl B arceloń - 
sk iey , którzy z pow.odu adressu do Kortezow 
w. roku 1823 , dopomina ięcegp się złożenia z 
tronu Kr.óla, do odpowt odzialhości: pocięgane 
by ły  przybywaię powoli do B arcelony, i sa­
mi do więzienia się udaię, lecz. wszyscy za. 
złożeniem  rękoyrrn na wolność wypuszcza­
n i Sp;

Pułkow nik , Adiutant ii Kapitan- F rancu - 
zkiey osady W. Sań Sebastian,., db- więzienia; 
wziętemu zostali, a to iak mowig na; rozkaz; 
dow.odzęcego; Jenerała; w Baionie. Przyczy­
na tęga woale wiadom ę nie ie s t, ani tfeź ża­
den Hiszpan w zdarzenie tc nie. wpływa.;

Od b rzeęó  w- Me n u r  d'. 24 Grudnia.

Xiężę GustaW Szwedzki wyiechał z Karl­
sruhe d. 15, G rudnia ,. udaięc się do M edyo 
łanu.

D . 2C Grudnia przeiechał przez1 F rank- 
fort kury er z Petersburga do L ondynu ,, któr 
tę drogę w  priecigtgu.and Im i. godzin, kilku; 
odbył.

Przedikilku tygodniam i, introligator nad— 
w orny W iist w Dariuszradzie , w ygrał n;> L o - 
teryi Miasta F rankfort,, 22. tysiące R yńskich ,, 
i nikt o tem przyiaznem uśmiechnieniu; się; 
fortuny nie wiedział.. T en że , n i»co; dawniey 
w skutku nieszczęśliwych- spekulacyi ii przy-- 
padków , ze wszystkiem- podupadł,, a; ogłosi­
wszy bankructwo ■■ mr.ięteK swoy. w ierzycielom  
od d a ł, który niebył: wystarezaięcym.. Jak: 
tylko pieniądze odebrał ,, zaprosił wszystkich; 
wierzycieli; dó siebie, 'k ażd ego  co do grosza; 
zaspokoił: i chociaż, m u nic nie pozostało,, 
wołał' przecięź bydź- raczey ubogim  i poczci­

w ym , niżeli ,z krzywd? innych dobrego u ż y ­
wać bytu.

W  Szwaycaryi niedawno lawina śniego­
wa pocztę, W ioskę ze wszystkim przyw aliła, 
szczęśliwem zdarzeniem ludzie ratowali; się u- 
cieczkę , lecz. rzeczy utracili.

Z T ryiestu  d. g; Grudnia

Naynowsze listy z Korfu: p o i1 dniem 23’ 
L is to p a d p o tw ie rd za ia  przybycie Tureckie) 
flbtt]- przed M issolongi; żadney, przecięż me 
czynię wzmianki' o- tem  źe tamteysza Kom-- 
missya rzędowa Grecka do- Zante oddaliła się. 
Donoszę też. listy ,, że 8 okręty chrześciańskie,. 
w iozęce mńostwc rodzin- greckicn; które’ Ibra- 
hirr Basza dc Egmtu w niew olę posyłał przez. 
Greków, zostały wzięte , i do; Hydry przypro- • 
w adżon e:: Kapitanowie Europeyscy. którym 
tb przewiezienie do niew oli luazi iednęż: z: 
niem i wiar; wyznaięcych zlecone b y ło , sły­
chać iż: przez Greków, śmiercię ukaranemi 
zostali.. Zdaie się ,. źc Ibrałiim  Basza plańu' 
swoiego zaludnienia- M orel Egipcyańami a zaś; 
Egiptu clirześcianam i, bynaym niey z oka nie: 
spuszcza

T e n f r  f J s r o d n  w  v .
Jutro we-Czwarrek d. 12 b. m  łęcznie z' 

JPP.-Skibińskiemi dana będzie komiczna ro­
mantyczna Opera w 3 aktach, z m uzykę sła­
wnego W eigla Dyrektora Oper) W iedenskiey 
Famtliip: Szutaycarska..

L O T E R Y I A  K R A I O W A .
W  172 Cięgnieniu dnia 11 Styznia 1826 

roku w  przytomności osób od Rzędu do, te­
go w yznaczonych . w ycięgnięte z kołć zasia­
ły  Numera następuięce .

26.. 6 7 . 34. 5 7 . 7 3 .
Przyszłe Cięgnienie 173 d. 18 Stycznia 

r. b. przypada.
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Dnia 31 10 Sfycznia  1826 r . 
Cena Zbóż różnego gatunku na Targa 

w  Krakowie sprzedawanych.
: : 1. 1 2. 3. 4.

Korzec :z ł .g r . Z ł, gr. Z L g Ł Z ł. r _
— Pszenicy 11 — 10 15 9 15 9 —
—  Żyta-i 7 15 '. — 6 15 6 —
- —jęczm ienia 5- 24 5 id 3 — 4 12
—  Owśa' : 4- — 3 24 3 18 { — -  ——.

Jagieł ------------------- ^  ------ - — - -------

-r- 3 rocn a ; 7  — ■ 6 15 b — _  -------

^ "  Rzepaku'- i IŁ K 13 — 12 — ; -------- —

If? Gdańsku dnia 26 Grudni
Łaszt 30 Korcy wyr oszgcy, 

Pśzenicy od Z łp : 540 do 60u 
Zyta  —  —  318 —  330.
Jęczmieni." — —  270 — • 300.
Owsa —  —  180 —  210.
G ro ch j —» —  270' —  304.

U W  I A D O M 1 E N E.
W X i°garni A Grabowskiego' znayduie- 

się dc sprzedania następuięce now e d z ie ła : 
M yśli o publicznych dom ach1 roboty i urzą­
dzeniu ich. Z dzieła Jana Lotz & c. zebrań-,, 
tudz.ei przepisy i urz^dzenie w ię/ienia v,- Mil-*
bank przy Londynie w r. 1819’ załoźonegc, z 
A'ngielskiego na oyczysty ięzyl p rze łoźo ' j 
przez Jbzefa Haller.- 8vo w- Krakowie- 1825.- 
Kosztuie Żłp.- 4 ry -

U W  I A B O M I K  N I I . .
Podpisany uwL.domiai Łaskaw?’ i Szano-- 

w n ? Publiczność , iż we Czwarte! to 'iest d. 
12 Stycznia 1826 . r . , w  Rynku- Krakowskim, 
będzie miał; zaszczyt-przedstaw ić n cw ? re- 
prezentacyi?, a szczegblniey w ielki spacer p o - 
wypręźoney linie. W idowiska zaś w ieczorne w  
Sali JP Knotza przez oddzielne afisze ogłe- 
«zane będ?.

L. Goldkette.
Kroi Prus: jene: uprz: 

Mechanik,

U W 1 A D O-M J E N I E .
L  O. T  T  E R Y Y 1  E. . 

Zrzeczenie się p rzed iuż-m eeo  ciągnie­
nia Lotieryi n<i 'dwie piękne keainości Pań­
stwa Dubiecka i Wsi Sliwnica-

Przez d b i e  pszyśęcłe, i akie ca Loc* 
teryia od swo.ego z»c*ęcia u Przcś ;ie- 
in ey P u b liczn o ści znal a z la ,  podpisany  
D om  hu rto w ny znalazł się w p rzy icm n eai  
p o iu ..:i i !u  . i, może odstąpić o d p r ? e i iu -  
Żonego ciągnienia , i stosownie do ruty. 
wyższego Jego Cesars: R ro le w : M ci po- 
z w o  enia uoczątko wo n j i o u  -/o  le r n r a  
do ciąg nifcnił , z odmian^ ty Iko tlwocli  
diw-iMec przedłużonych w y g r - ń  n» dzień  
i 6 Lutego 1826 w y r . ż a ie  1 nieodmiennie  
Oznaczyć.

L m e - v i a  ta , iak z planu i :v w id zieć  
M ożna , u e y iu iie  dobi zł. uposst.
rzo n ych  trafe-o*v w k w ocie  410.0:4 Z R .  
w W . W , por.iędzy kfcnrerni /.n?yduią się 
d w a  na; obie Realności , z* k tó -yrh  w y ­
kopu o ®fi rowana iest summa }iVo,os..j 
Z R .  w  W  V / .  co iest: .z i p ie rw s z ą  
i f o . o o o ,  d za drugą yb.000 Z R  w W .  
W  tudzież j?7y w y c ią g n ą ć się m a iąc yc n  
tła terów ud 20 ouo , 10,000. Jooo. 3000.  
iot> '. 1000. foo cż do nayn.ższey i l-śc i-  
2» Z R .  w W - W .  w k w o c ie  77-323 Z fc .  
w W .  W -  daley z .42 przed 'i poR ferow  
- » . ..... Z R  . w W .  W .  -ż do i i  ZR. w  
V /.  W .  w k w o c e  696 Z R .  w W - W , 
n«kon:ec 8052 w y g e y w .ń  w z locie  od 
100 ąn. <4j 4. aż 1 IJ.i kuca w k w o c ie  
f4jOoy Z R  w W W -  keme w opole stą 
n o w ią  summę 410, 24 Z R  w W- W .  
T  k ćnftjźira liczba tr..terów w stosunku  
nłaiey i lo ś c i  iusow , z których się ta Loc-  
tervfa sktsda, zw  rksza tern bardr.ey  
podbhieńscwo w y g r - n e y ,  że niemal na 
k a żd y osy los . r - y p a r a  wygrana ] na* 
wet’ ieden los <2z razy wygrać może

Podpisany D'<m hurtow ny ofiaruie  
icszcze nadal biorącem r - * m  *a porową  
zapłacą 10 czarnych losow  1 ty gr*cyso- 
w y  , kcóry pew nie przynayiyinley Duk»*  
C» w z l o t -,e w> g r.ć  n u s i ,  ptaki n ie w ie l­
ka iu ż ich  liczba rozeoraną nie Dędńe.

L  >s kosztuie 10 Z R  w W .  W .
W W ie d n iu  dnia 7 Listonada i 82f.

A  V. Schram .
W  K ra k o w ie  dostać można b isów  na 

t*- L n tte ry ią  w H a n d lu  J P . A n to n ie g o  
H ylitel.
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U w i a d o m i e n i e

Królewsko Pruski Sąd Nadziemiański 
Pruss zachodni ch w zyw a  i za p ozyw a  ni 
n ieyszym  w szystkich  nieznaiom ych Sukcej 
sarów  i Spadkobierców J ózefa  Jaworskiego 
na dniu ( o  Grudnia r . i $ i i  w  Sulnowie 
pod Szwedem  z m a r łe g o , k tóry  z  okolicy 
Krakow a ma bydź rodem  . i na ostatku za  
Ękonoma u posiadacza Dóbr Zboińskiego w  
Kaziowie pod Szwedem  w służbie ^zostawał, 
a żeby  się w przeciągu  dziew ięciu S iesiccy  > 
a n a ypóżn iey  w term inie na dzień 19 Lipca 
r . 18 <S przed  delegowanym  Assessorem Sądu 
Madziemia isktego j  P Fischer w u zn tczon ym  
iu tu teyizym  Sąazie Nndziemiańskim osobiście 
albo na piśmie Zgłosili iako Sukcessoręwic 
zm arłego Ekonoma. Jozefa  Jawot skiego. jl e ­
gitym ow ali i dalszego oczekiw ali postępow a­
nia p rzyczem  tym że tuteysi Kommissarze 
Sprawiedliwości C onrad , Hennig . tisandt,  
G laubitz. Raabe i G oering ia ko hdandatar\us%e 
p iopon u ią  się•

G dy tu czasie przepisanym  a osobliwie 
W terminie W yż oznaczonym, żadne z g ło s z e ­
nie z  strony nieznaiom ych Snkcessęiaw nie' 
nastąoi , więc pozostałość zm arłego Ekono­
ma Jozefa  Jaw orskiego skiadaiąca się z  3 1 
Talarów  w gotow izn ie i z  wielu nkthuów 
resp: 6 >0 Talarom  . 80  ̂ Tatarów  >97 Titła- 
row  1 > Talarów  2 • srebrni g r . 6 denarów  
i 120 Tal', iako Dobra bez Pana > Fiskuso­
wi p rzyzn an ą , zosfanie.

W  Kwid%ynię d, 2 S ierpnia  IS* 1 r .
Królewsko Pruski Sąd Nadziemiański 

Pruss z a ch o d n ich .

> I M i ■'»— m n i w  ...........   i »

S f n f u n & i g u t i g
Słoń bem ftbntgltrfj = ^reufłftfien s £N>er * 

£atibe£ = ©ericbt oon 2 8 e|ipreuffen werben M e  
etmanigen unbefanttfett (Srben unb grbttffjm=« 
bes> am 3i>ten D ec«n t>er 1822 ju  (Sulnow#  
&cp © 4>wep oer|lorbenen Jo seph p o n .Ja w o r-  
s k . ,  W einer au£ brr ©egenb dou S ra fa u  ge* 
bitrtig fe,in fpll unb julejt .alć 2 8 irtf«bttfter 
bet) bem (3 ut$ =be(t£er ppn Zo 1» sk  ! ju  Ko« 
s ł a w  bey ©cf)we§. in bien|ten geftanbrn b a t ,  
bierburdb aufgeforberl unb oorgrlabeu, fiĄ  
binuen neun SKonate unb bó$|ten0 in beui a u f  
ben r9 3utp i82fi por bem i?eputtrt<eń $ m i*  
£>ber = £aabO = ® eridjt$ » Stfrefor gifd&er. an* 
flebenben te rm in  fjiee a u f bem O ber = 2 anoe$e 
(Sertcpte perfonfidp ober fsjhiftlicf) ju  ntelben , 
ficfi a iś  6 rben betf perflorbenert 2Birtf<J>«fter# 
j ' > e p h  oon J w u r ł k i  jn Legitimiryn unb 
bem neb|f wettere Stnroeifuug jug rw drtigen, 
wobep benfelben jugieiefj bie JMe|tg.eu 3 u(li£*  
(Souuntffarten S o n ra b , ^enniug , SJranbt , 
S /o u b ip , Saabe uab @oertng a l l  2Ranbaiarieji 
in  porfdiiag gebracpf worbett.

© pite in brr Porgefcjuiebenen J r i ( l  unb 
namenfiieb in bem anjłepfnben 2 crmin feine 
melbung eon ©eiteu ber unJbefannten €rbeti 
erfoigen, fo rpirb ber in 131 Sitp baar unb ijł 
merebres A c c i y i s  r« <p; 6 0 0  Ńtf). 6 0 0  fKtl). 
197 10 3?fb- 22 fgr. 6 pfenige unb i j o
3?tb* be|iefjenbe 3łndbiafe be^ oerflorbenen )<>• 
sep ii oon J i w o r s k i  a)^ e.in perlaffene^ & u t  

,betn F is c t i iugefprofben werben.

2)łarienwerber am 2 2(ugufi 1825*

$óniglicf; = ^Jreuff. fbberlanbećs 
©eric^t Pon 2Ue(ipreuffen,

D O N I E S I E N I  E,

W  dniu 20 Stycznia r. b. 1826 e godzinie 10 ranney, w  Krakowie w Rynku g łów ­
nym  yv- Gm achu Sukiennice zw anym , w drodze exekucyi Sgdow ey, odbędzie się publiczną 
licytacya, Bindy perłanji wysadzorjey , która aź do mom entu licytacyi każdego dnia od gQ- 
dziny 1 wszy d-> 3ciey popołudniu w kancełlaayi podpisanego Komornika przy ulicy S. Joze- 
fa pod Ł. 96 widiiang bydź m oże, o czem Rrz-świetna P ubliczność stownie do Artyk- 6 Ł  
Ustr Ęxek: potrzykrotnie zawiadomiony zostaie, pjrzytym po licy ta cy i te y , sprzedany zosta- 
stanie para Kulczyków dyksteinami wysadzanych , i Kanaka złotego. C hęć zatym licytowa« 
nia m yjycych , szczególnie co do bindy zaopatrzony cli w  Va&ium naym niey Zip. 9 0 , podpi« 
s?ny Koujornik na czas j mieysce oznaczone zaprasza.

W  Kpakowie dnia 10; Stycznia 1826 roku,
Teodor J a w orsk i , Kom: Syd.


